
S o t i a l t l w l i i a t i a  Królcslwa Polskiego i Litwy.
ij NOWY ROZBIÓR POLSKI!

ROBOTNICY! ROBOTNICE!

Wśród bandy miaiiowańców niemieckich zwanych „rządem polskim“ przera­
żenie! „Ministrowie" polscy podają sit; do dymisji. Ich protektor, poręczyciel naszej 
„niepodległości“, rząd niemiecki w biały dzieii naplnł im w oczy i kopnął ich obca­
sem swego buta kirasjerskiego.

Na mocy traktatu pokojowego z samozwańczą Radą ukraińską Wilhelm II 
i Karol darują Ukrainie całą ziemię Chełmską, ogromną połać Królestwa. Dają, nie 
zapytawszy o zgodę sławetnego „rządu polskiego“, ba! nawet nie uprzedziwszy go 
o tym. Oto jak postępuje się z lokajami.

Oszuści zostali oszukani! Szopka „niepodległości Polski“ pryska w nicość. 
Obaj Kajzerowie znaleźli nowego sprzymierzeńca w burżuazji Ukraińskiej i dzielą się 
z nią żywym, krwawiącym ciałem Polski. Rzekomi wyzwoliciele Polski odrywają od 
niej ziemię Chełmską, odnawiają ohydny gwałt carski. Nowy rozbior Polski! Oto 
poco się lała krew legjonów, oto na co było potrzebne „wojsko polskie“ pod ko­
mendą Beselera!

ROBOTNICY! Na czele Polski, rozdartej na strzępy — zawiązuje się teraz nowa 
koalicja zbrodniarzy, połączonych wspólną zbrodnią. Trójprzymierze łotrów niemiec- 
ko-austrjacko-ukraińskich - przeciw rewoiucji rosyjskiej!

Zaborcy niemiecko-austrjaccy spodziewają się przez szopkę pokoju z Ukrainą 
otumanić masy ludowe państw centralnych, pragnące rzeczywistego pokoju, zdławić 
ich ruch rewolucyjny a jednocześnie szajka berlińsko-wiedeńska wspólnie z rządem 
burżuazyjnym ukraińskim oraz z bandami Dowbora-Muśnickiego szykują się do zdu­
szenia wspólnemi siłami rewolucji rosyjskiej.

Ale daremne to zachody! Proletarjat Niemiec i Austrji nie pójdzie poskramiać 
rewolucji rosyjskiej! On olbrzymim swym strejkieni powszechnym pokazał potężnie, 
że za nią murem staje! A rząd proletarjacki rosyjski, zarządziwszy demobilizację 
powiedział przez to dobitnie proletarjatowi Zachodu: wojny prowadzić nie chcę! Za­
miast wojny między narodami, wzywa on do wojny przeciw rządcfm burżuazyjnym, 

do rewolucji!
Bezecna komedja pokoju z Ukrainą jest złudą, bańką mydlaną, która rozpryśnie 

się pod powiewem nadciągającej burzy ludowej.
ROBOTNICY! ROBOTNICE! Dziś, gdy konszachty pokojowe czarnosecińców 

ukraińskich ze stupajami niemiecko-austrjackiemi doprowadziły do nowego podmfu  
Polski, ujawnia się z całą jaskrawością, jak nędzną szopką była osławiona akcja 
niepodległościowa. Widzi teraz robotnik, że krzykacze „niepodległej Polski“ od za­
pasionych łotrów z Rady Stanu i Rady Regencyjnej do wrzaskliwych półgłówków 
z frakcji P. P. S., byli tylko bezwolnemi narzędziami w rękach imperjalizmu niemiec­
kiego. Oni to ułatwiali oszustwo niemiećko-austrjackie, oni dostarczali mięsa armat­
niego Hindenburgom, oni tamowali i zohydzali akcję rewolucyjną Socjaldemokracji 
na nich spada część odpowiedzialności za te niesłychane ofiary i straty, które Polska 
zniosła bezwładnie w szponach imperjalizmu niemiecko-austrjackiedo. Na nich na­
ganiaczy wojennych, dzisiejszych „oszukanych oszustów“, którzy stoją bezradnie 
wobec swych niedawnych sojuszników, ćwiartujących „niepodległą Polskę“.

I jeżeli socjaliści fraccy wezwą polską klasę robotniczą, aby w imię Niepod­
ległości protestowała wraz z niemi przeciw rządowi niemieckiemu, który ich, swoich 
niewolników oszukał i zdradził, to proletarjat powinien pamiętać, że ci sami fracy 
torowali drogę „wyzwolicielom“, składali hołdy Beselerowi, i pomagali mu w szulerce 
niepodległościowej. Klasa robotnicza nie pójdzie pod ich sztandarem unurzanym 

w błocie zdrady i służalstwa!
Nowy rozbiór kraju czyni już dziś jasnym dla każdego robotnika, że sprawa 

wyzwolenia Polski nierozerwalnie jest związana z międzynarodową sprawą rewolucji 
socjalnej, która skruszy wszystkie kajdany złamie wszelki ucisk narodowy i klasowy.

1 jt ż zrywają się do boju masy robotnicze, już na gruzach i krwawych zglisz- 
szach wojny wybucha bunt międzynarodowej klasy robotniczej!

Rewolucja rosyjska dała hasło bojowe robotniczej Europie!
Robotnik Polski stanie pod sztandarem Socjaldemokracji, stanie do walki 

o wyzwolenie z pęt niewoli i ucisku ramię w ramię z rewolucyjnym proletarjatem 

Rosji i Zachodu.

PRECZ z GWAŁTAMI BANDY OKUPACYJNEJ!

PRECZ z WOJNĄ!

NIECH ŻYJE ZJEDNOCZENIE POLSKI z REWOLUCYJNĄ ROSJĄ! 

NIECH ŻYJE REWOLUCJA SOCJALNA!

Zarząd Główny 
Socjaldemokracji Królestwa Polskiego i Litwy.

Warszawa, 12 lutego 1918 r,


